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Królikiewicz - górą! 
już w pierwszym konkursie 

ZDOBIŁ NAGRODĘ 
\<jaVY JORK. 2.111. W pierwlKrótMewtai na. ^Jadcu" zdobył 

«MI^I Unkuraie odln-\vających trzecią na«rod*. 
u i ii zawodów h!pp'c*iiych, rtm. 

- — — — : s • ' • " » • • • • v Prezydent Mościcki 
honorowym doktorem Politechniki warszawskhi 

Od H»»i ta prawe}; rektor Saperi, Prezydent Mo**dci i prorektor Skotatekł. 

/EDNOU7Y FRONT 
p r a c o w n i k ó w p a ń s t w o w y c h 

rozbity przez N. P. R, 
"*~ WARSZAWA, 23.11. 

Centralna komisja porozumie
wawcza swfązków urzędników 
państwowych z powodu nieumie
jętnego kierownictwa rozpada 
tle. 

Niedawno t C. K. P. wysfapił 
Związek kolejarzy oraz Zw1ą«#k 
niżssych funkcjonariuszy pań
stwowych. 

Trzęsienia ziemi 
w Polsce 

notować będzie stacja 
sejsmograficzna 

w Krakowie 
KRAKÓW. 22. 11. W najblii-

•zym miesiącu zostanie urucho
miona przy obserwatorium astfo 
nomieznem stacp sejsmograficz
na dla rejestrowania wstrąśnicń 
ztecnl. Stacja pozwoli na notowa 
nie najlżejszych wstrząśnleń zie
mi na terenie państwa polskiego 
oraz silniejszych ruchów ziemi 
na całym obszarze Europy. 

AfłLfON ZŁOTYCH ZAPŁACI SKARB 
za bezmyślną rekwizycję 

W CZASIE WO/NY 
PIENIĄDZE MUSZĄ SIĘ ZNALEŹĆ, 

ALE CZY ZNAJDĄ SIĘ WINNI? 
j WARSZAWA, 23.11. 

Długo Jeszcze * potarowie 1»-
'dzlemy za grzechy naszej mło
dości państwowej. , 

W pierwszym roku po odzy
skaniu niepodległości przecho
dziliśmy plagę rekwizycji. 
. Najrozmaitsze władze z woj
skową na czele, rekwirowały 
wszystko co było potrzebne i 
niepotrzebne dla celów wojen
nych, 

Nowy wojewoda 
stanisławowski 

Kossłowało nas Jp wiele, gdy 
trzeba fcyłd likwidować karty 
rekwizyeyjne. Likwidacja ta nie 
Jest ukończona do dnia dzisiej
szego. 

świeżo naprzyklad — jak się 
dowiadujemy — Rząd musiał 
przyjąć na siebie zobowiązanie 
na olbrzymią sumę około miliona 
złotych odszkodowania dla fir
my szwedzkiej, której w czasie 
wojny zarekwirowano w dyrek
cji kolejowej krakowskiej 5 cy
stern oleju mineralnego wagi o-
koło 80 tys,. kilo, a wartości pra
wie 300.000 koron szwedzkich. 

Olej ten rekwirowano najnie-
potrzebniej, gdyż marny go dość 
w zagłębiu naftowem. Ody nie 
było co z nim zrobić, cześć sprze 
dano, oddano coś starostwu w 
Nowym Sączu, część zużyły ko
leje — słowem zmarnowano 
wszystko. Ody szwedzka firma 
wystąpiła o odszkodowanie wy
myślano najrozmaitsze powody 
do przewlekania sprawy, 

Przybył ze Szwecji p. John 

WŁADYSŁAW KORSAK. 
Na stanowisko wojewody sta^ 

n >t.i\Mi\vskiew został mianowa-
tn P. Władysław Korsak, b. wi
cewojewoda w Warszawie. 

. . i ' 

Rada samorządowa 
CZUWAĆ BĘDZIE 

NAD USTAWODAWSTWEM 
MIAST I WSI 

W najbliższych dniach Rada 
ministrów uchwali statut Rady 
samorządowej, której zadaniem 
będzie opiniowanie o projektach 
ustaw i lwwządzeń w dziedzi
nie samorz9J'!. 

Rada zwoływana będzie przez 
ministra spraw wewnętrznych 
oraz na życzenie pewnej liczby 
członków. 

OMsons 1 8 miesięcy ostatnio 
spędził w Warszawie w tej spra 
wie. Wrbszcie Interwencja dy
plomatyczna 1 groźba wytocze
nia procesu przed trybunałem 
międzynarodowym zmusiły 
Rząd do uznania praw szwedz
kiej firmy. Pretensje Jej wyraża
ją się sumą sięgającą miljona zło 
tych. 

Skąd weźmie się na to pienią
dze? Czy poniesie ktoś odpowie 
dzialność za tak kosztowną bez
myślność. 

Obecnie zgłos'1 >w stąpień te 
trzeci członek C. K. P. — Zwią
zek woźnych państwowych. 

Trzy te organizacje stworzyć 
mają, pod opieką Narodowej Par 
tJJ Robotniczej oraz Polskich 
Związków Zawodowych blok, 

Komplikacje w układ 
rządu angielskiego z górn 

LONDYN. 23. 11. Bałdwłn zo
stał powiadomiony przez Cooka, 
że konferencja 'legatów odrzu
ciła •» opozycje rządowe, a fede
racje górni.; potwierdKiły po-
stenowtenła konferencji 

Sekretarz "r^mfeca przyjął te 
oświadczenia *> -n^adomoścł. 

Rząd anglelsM wobec stanowł-

skai zajętego przez 
zaittierita przedsiel 
nyćh dalszych ' 
wie sądu roztemc 
zadaniem miało b 
nte I załatwianie s 
łych , na He ukła< 
wycW 

Najcięższy z zawodów-to zawód palacz 

Temperatura 40 stopni Z cze- blask. Powietrze przesycone dro 
luścl pieców bije t a r ! oślepiający Ibnlutkim pyłem węglowym; 

Romanow-
milionerem amerykańskim 

Ślub z 12-ma milionami funtów 
PARYŻ, 23. 11. W Bteritz od

był się ślub wielkiego księcia ro 
syjskiego Dymitra Pawłowicza, 
z, córką, znanego miljardera ame-

DRUGA PARTJA NARZĘDZI ROLNICZYCH 
W e z Polski na Litwę Kowieńską 
W 11' > -.' 11. Firma, która 

ł^r/M-T* , j / 4 | n-anzakcję sprze 
•• v K>n\-iej"iskiej 5.000 
• u/j^kala pozwolę; 

ua / \ 

nie na przewóz drugiej partii na
rzędzi rolniczych na wagę 5.000 
kgł oraz na przewóz 10.000 kg 
żelaza. ""' , 

Odrąbana głowa na ulicy 
Krwawa zbrpdnia Ormianina 

WiBicisc<j(*o-|, 'Zabójca próbował popełnić sa-
't ''"m.ański za- niobójstwo, wieszając się. a na-
,SJ ** okropni słepttie wyskakując przez okno. 
•>d»*nutąC jej Sznurek się pzerwal i morder-

następn.e ca ucadf bez szwanku na podwó-
' . rz* * 

<v. V «,'«•(• u i , .- ., 
ni ird-HU.I 4 / „ i / j ; 

•/»)»> Vib >,i. | / My, 
•J-.A,erą g ł . , « v , którą 
»KzuCił na ul.cę, 

Jednem z najpiękniejszych rotesł w 
Polsce jest bra^ornk Ptock — otistfi 
MoUca Mazowsza, nrfelW, u^paniale 
roj*udo«any gród, — \ v czasach pa
ry 1 elektryczności odsunięte od iiftll 
kolejowych, zepchnięte do poziomu za
bitej prowjmcjl, miasto emerjtów. 

SM-iadectv.«n ł^panialych czasów 

sk dzlł tytko piękne słaroiytae ko-
i-Ayty 1 gmachy publiczne, 

ijto tych nalety przede»«zj»(klem sa 
nio^na »1eia Zegarowa, pozostałość 
wspaniałego zamku warowneio, wysta-
M innego przez Kazimierza Wielkiego, 
a zttiszczoiłeso oodczas ołerwszei woj-

rykańsklego Emery. 
W przededniu ślubu, którego 

udzielał metropolita prawosław
ny Eulogjusz, odbyła się uroczy
stość przejścia narzeczonej wiel
kiego księcia na prawosławie. 

W orszaku ślubnym znajdowa
li się członkowie domu Romano
wów, kilku europejskich domów 
panujących, arystokracji rosyj
skie, francuskiej oraz kilku mi
liarderów amerykańskich. 

Posag miss Emery wynosi 12 
miljonów funtów szterlingów, 
czyi! mniej Więcej 516 miljonów 
złotych. 

i t 

Morderstwo 
polityczne w Solji 

Zabicie przewóc^cy 
agrarjusźy 

SOFJA, 23. 11. Wczorfj 
leziono przewódc; buł: 
agrarjusźy, Kostję te'odor({W 
stanie umierającyti. .Teod 
nie mógł już złożyć żadnych 
jaśnień i po kilkunpstu m| 
skonał. 

Podejrzewają njarders 
tle politycznym. 

Mussollni nie może wyjechi 
z Włoch 

dlatego zaprasza do siebie 
PARYŻ, 23. 11. W związku z 

wiadomościami o ruchach wojsk 
włoskich nad granicą francuską 
pisma interesują się bardzo ewen 
tualnem spotkaniem Brianda z 
Mussollnlm. 

Dzienniki podają, że Chamber
lain i Briand zostali oficjalnie za
wiadomieni, że Mussoliniemu o-
becnie trudno byłoby wyjechać z 
Włoch. 

Wobec tego MussoHni wysto
sował pismo do Brianda, w któ-

Starcie na placu 
BastyUi 

Burzliwa manifestacja 
robotników paryskich 

PARYŻ, 23.11. Wczoraj w Pa
ryżu robotnicy- miejscy po za
kończeniu mityngu próbowali u-
rządzić na ulicach Paryża mani
festacje, w której wzięło udział 
około 6000 os%b. W chwili ufor
mowania się pochodu doszło do 
starcia z policją. Manifestanci o-
puściii plac Bastylji, ale wkrótce j 
potem zostali rozproszeni przez 
policję. Dokc^ano kilku areszto-1 S ? ' k 
wan 

rem proponuje 
nadgranicznej miejkowośtji itr'" 

Dr. WJodiimieifc 
Baczyćski 

I w takich warunkach prak uje 
-w tarttowrś palacz, którego zada 
niem jest nieustanpe dorjjudtnie 
węgla do pieca. 

Pył węglowy dt̂ sł, pot | 
oczy, skóra na twarzy i 
czerwienieje i puchnie 

al iwa 
-ęl ach 

rSc: 

spłukanie 

na 

w r 
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WIĘCt-J MYŚLIMY 0 WĘGLU I ŻELAZIE, 
niż o polskiem sercu 

górników 
~ OTO OSKARŻENIE, KTÓRE RZUCIŁ NAM GÓRNY ŚLĄSK W bNIU WYBORÓW 

To 1.1/ J ."or,. Jo. v .. do'Świa
domości o«ólu vrrożna uvwo\va 
liczb, laKie |>.H1C/..I>. ostatuch na 
O. Śląsku wyborów padły prze
ciw Polsce. 

Panno pocieszać się myślą, że 
w dniu 14 l.stoiwda robotnik Ślą
ski wybierał nie międ?y ojczyzną 
swoią a obca. ale między metodą 
pracv j>ol<*\ a niemiecką. 

Wystarcza takt, U ponad 40 
procentów ludu śląskiego od go-
spodarki polsk'eJ sic odwraca, 

Wystarcza, powiadam. fakt 
ten. gdyż on to posiada znacze
nie rozstrzygające. 

Rzeczą, k(6ra w obliczu chwili 
dziejowej Ada je egzamin, Jest wtó 
tnie nasza,gospodarka. 

Dusza polska ludu górno* ą-' 
's>Rlego złożyła sob'< I światu dość 
potężne świadectwa, że wszelkim 
ciosom potrafi stawić czoło. 

śląsk w trzech powstaniach 
krwawił się ta jedność polską, i 
— tej krwi żadna nie przekreśli 
agitacja! 

Ale owa małość, która w nle-
ostonione) piersi Ślązaka przez 
wlekł znaczyła tyleż, oo pośwlę-
owie I bohaterstwo, tern ostrzej 
odcina delstaj głos żalu I prote-

Zata nie wobec Polski, ale wo
bec tato, co w Polsce lud ów zna 
lasł ! wobec czego mdnwlał słe 
w rozpaczy. 

Robotnik śląski nte Wcał sfe 
cłeJUej połsMej doli; szedł na 
wspólne ubóstwo; nie pytał o bez 
plecserhtwo granic; nie pytel o 
walutę, 

Ku wspólnej Mac Macierzy, ku 
czemu tedy szedł? I co ze sobą 
przynosił? 

Czy, naprawdę, nlósf on w da
r te krajowi tylko azot, węgiel, 
cywk I żelazo? 

Czy naprawdę walczy! tylko o 

mieckich posady dla b. mini
strów ? 

Czy krwawił sic poto, aby na 
karku jego zasiadł „ustosunko
wany" pasożyt, "wynajmujący 
swe „patriotyczne" nazwisko dla 
oslonicca obcych Interesów? 

Czy nało zdobywał Śląsk, a-
by na frontonie Wrtn niemieckich 
zawieszano szyki polskości I 
szyldem tym świecono w oczy 
głodne), bezrobotnej masie, woła
jącej o prace I chleb? 

Po wyborach rożni rudzie wza 
jem zarzucają sobie whe klęski 

— Walono w Korfantego —• 
mówią jedli I — a traftono w Spra
wę polską na Śląsku. 

— Bito w nieirtecW tjrzenrysł 
— oskarżają drudzy — a trafiono 
w polskiego robotnika. 

— Polska — tawczą kint — 
przegrała n- śląsku, ponieważ w 
Warssa były dni majowe. • 

Pomijam zagadkę, w Jaki spo

sób Interes robom** polskiego 
pokrywać się może z interesem 
przemysłowców niemieckich, lul 
w Jaki sposób wtara w Polskę md 
że być -wiarą w dłubie buty Wi» 
tosa lub długie ręce Korfantego? 

Pytam natomiast tych wsżyst-
kkh, którzy o głosy polsWe na 
Śląsku współzawodniczyli mię
dzy sobą, czy byli w żywej, bez
pośredniej styczności z jego lu
dem? 

Gzy dostrzegli, że nieocenio
nym dla P o l * ! surowcem jest nie 
tylko węgiel lub żelazo, ale łatała 
atle przedewszystWein, serce lu
du, który nam te skarby zacho
wał; spracowane ręce tadu, któ
ry te skar ty dobywa? 

I osy naprzeciw tego ludu wy-
s z i z otwartem sercem brata, z 
rozumieniem towarzysza pracy t 
sumieniem człowieka? 

W. RzymowsM. 

Groszowi ciułacze 
nie zna/du/Ą opieki w P.K.O. 

Tylko możnych zabezpiecza się 
Driad wahanlam waluty 

Pocztowa Kasa Oszczędności 
przyjmuje — Jak wiadomo — wkła
dy oszczędnościowe w złotych w 
zlocie, chroniąc w ten sposób ciu
łaczy od wszelkich strat, związa
nych z dewaluacją. 

Niestety, wkłady „złote w zło
cie" maszą wynosić ccnajmnlej 10 
tysięcy złotych paryte towych. co 
oczywiście pozbawia szerokie rze
sze posiadaczy drobnych oszczęd
ności dobrodziejstwa zabezpiecze
nia wkładów. 

Wprawdzie wkłady w wysoko-
cetmych walutach obcych t w mo
netach złotych przyjmowane są Jut 

. - od 100 zł. oarytetowych, lecz w y -
dobrze p ła tne w koncernach n ie- maga to uprzedniego zakupu walut 

Kiszki z całego świata 
sprowadza Polska, choć mogłaby niemi 

cały świat obdzielić 
W*rost cen na rynku wewnę-

ft-znym wywołał przywóz niektó
rych artykułów z zagranicy. 

Uderza przedewszystklem oko 
Mczność, że Polska, która posła-

Zboże bałkartskle 
na granicy polskiej 

Najazd z południa 
jut się rozpoczął 

Na rynku zbożowym zarówno 
w kraju, jak i za granicą (gieł
da berlińska), od pewnego czasu 
daje się zaważyć stała podwyżka 
owi żyta. 

Powodem tej zwyżki jest bar
dzo mierna urodzaj w Europie, 
"gorszy o IB do 20 procentów od 
urodzaju zeszłorocznego. 

Polska wyszła stosunkowo o-
bronną ręką, srdyż tegoroczny u-
rodzaj różu; się od zeszłoroczne
go zaledwie o 10 procentów. 

W związku z tern wywóz za
granicę .zmniejszy! się o 20 pro
centów, a nawet jut rozpoczął się 
przywóz żyta zagranicznego. ' 
/ Pierwsze jaskółki tego już mie
liśmy: do Lwowa nadeszły 
transporty żyta z Rumunji, jak 
doUchąpas jednak w ilościach 
bardzo nieznacznych. 

Polskim rynkiem zbożowym 
Mitcresmą.się również eksporte
rzy jug^łowiańscy i bułgarscy. 

Zboże bałkańska loco granica 
polska kalkuluje się narównize 
zboiem krajowera. 

da obecnie więcej Inwentarza tf 
wego niż przed wojną, przywozi 
poważną Ilość kiszek zwierzę
cych z Niemiec, Rumunji, a na
wet Stanów Zjednoczonych. 

Podobno, wedle opinji fachow
ców, towar niemiecki pochodzi z 
Polski po odpowiednim przecho
waniu, a często 1 przerobieniu. 

Jest to wynik zupełnej dezor
ganizacji handlu odpadkami zwie 
rzęceml, marnowania znacznych 
wartości, które niejednokrotnie 
decydują o rentowności uboju. 

Nieszczęsna ustawa 
przemysłowa 

po5-clu latach 
dyskusji I sporów 

znalazła się wreszcie 
w Radzie Prawnicze/ 

WARSZAWA, 23.11. 
Projekt ustawy przemysłowe], 

opracowywany w Polsce przez 
^różne t> liczne rządy w dągu 5 
lat, podobno ostatecznie jest jut 
"ustalony przez ministerstwo prze 
mysłu i harfdlu I wniesiony na 
Radę Pralniczą. 

W połowie grudnia, ustawa ta 
znajdzie się prawdopodobnie w 
Radzie mlnistrófw. 

Mamy nadzieję, że Rada Praw 
nicza, a przedewszystklem Rada 
ministrów usunie z projektu 
wszystkie średniowieczne nale-
ciałośel cechowe. 

Chrześniak Prezydenta Rzplite] 
W WIDAWIE 

Dziesiątego syna biednego murarza trzymał do chrztu 
w lirhnlu Głowy Państwa starosta łaski, Jan Wall as 

W -małem raasłeczku Widawa 
w powiecie łaskim odbyła się w 

.niedzielę ubiegłą niezwykła uro
czystość. 

, U W ! murarz Henryk Werner 
Chrzci w mieiscowym kościele 
«z'evątego zkoleł syna. Na oj
ca chrzestnego zaproszony -był 
p. Prezydfcnt Rzptftcj "Ignacy 
Mości*!, który tednak NZJUWO-
du nawału zskt n-e mógłoSbi-
fce uśwemć urrwzystośt^swc-

Jt osoba ' wyznaczył " za
stępcę] w o«">Ke «'a<"«tvl-fnw"'aj 

tu łask ego p. Ja-.a Wallasa- * * 
Na uroczystość przybyła/nie

mal cała ludność miasteczka, 
Chłopcu nadano imiona Ignacy 

Mieczysław. 
Po podp'saniu aktu chrztu sta

rosta Wallas wygłosił przenió-
wien.e okolicznościowe, poczem 
rodzicom chłopca wręczył por
tret Prezydenta Rzplitej z osobi
stą .dedykacją. 

Chłopiec otrzymał cenne po
darunki. ) 

Po dokonaniu chrztu, ludność 
z«rot?i„d4ona pod kościołem u-

^ i żądz la ż>^-'oło»ą manifestacje 
(na cześć Prezydenta Rzplitei 

obcyoh, co często w okresie wahań 
walutowych naraża nabywców na 
poważne straty. 

Dotychczasowe wkłady w zło
tych w złocie wzrosły w P. K. O. 
s 32 rys. złotych parytetowych we 
wrześniu b. r. do 306 tys. w dniu 
1-ym listopada b. r. 

Wzrost wkładów Jest wpraw
dzie dziesięciokrotny, niemniej su
ma ta pozostaje w rażące) sprzecz
ności z możliwościami oszczędno-
sctowemJ, zwłaszcza w okresie o-
statmch miesięcy, które cechuje 
wzrost konsumeji l polepszenie sy
tuacji gospodarcze' 

Minister 
Składkowski 

broni w Sejmie 
swego budżetu 

WARSZAWA, 23.11 
Komisja btłdzetowa pod prze

wodnictwem pos, Rymara 
(Z.L.N.) przystąpiła do obrad nad 
budżetem mHihterttwa spraw we 
wnętrzu ych. 

W obradach bierze udział mi
nister Sławoj * Składkowski, pod 
sekretarz stanu Jaroszyński, dy 
rektor departamentu zdrowia dr. 
Wroczyński, dowódca korpusu 
ochrony pogranicza, gen. Minkie
wicz I tan!. 

Refernt budletu, pos. Rusinek 
(Piast) przedstawia przesunięcia, 
dokonane w celu oszcsędnoscŁ 

Wynik tern Jest budaef w kwo
cie 172.098.722 zł., który porusza 
się w granicach budżetu zeszło
rocznego. 

Rząd w walce z drofcy 
zboża 1 cukru 

Zapowiedź zamknięcia granic 
dla wywozu ztoeia I sanacji przemysłu cuuo 

5Ue| 

spraw wewnęUrznych potrwają 
cały drfeń dzisiejszy 1 Jutrzejsze 
przedpołudnie. 

Według Intencji prezesa komi
sji, pos, Rymara, obrady komis! 
mają być w ten sposób przyśpie
szone, ażeby łącznie z załatwie
niem prowizorium budżetowego, 
3-cie czytanie budletu w komisji 
mogło być dokonane przed Trze
ma Królami, t. J. przed 6 stycznia 
roku przyszłego. 

WARSZAWA, 23.11 
Komitet okonomlcziny mW-

strów na wczorajszem posłectee-
nta zastanawiał się nad sprawą 
gwałtownej zwyżki cen żyta I 
doszedł do przekonania, że cena 
te Jest nadmierna 1 wygórowana. 
Komitet postanowił przedłożyć 
Rad ale ministrów wnioski oo do 
zamknięcia granicy dla wywozu 
żyta, wprowadzenia "cła wywo
zowego I zakupu znaozmlejsiej 1-
losot żyta zagranicą dla zabez- w«»vw8« » « v ^ « ^ 
pieczenia rynku wewnętrznego, 

Wielki światowy kongres roi 
otwarty będzie w Rzymie w ma|u 1927 

Król włoski powita delegatów trzydziestu pi 
kongresie będą (bmawif 
wy organ'zacjl rolniczi 
ropie i w państwach ej 
nyeh całego świ4ta. 

Sekretarjat kongresu 
narożne w Brugg Iw SJ 

nawet dla ewęnra 
weoejt. 

Następnie komitet ek 
ny ntmtstrów roipatr. 
wę ustalenia t w e j cei 
kier i wypowiedsiał itę 
ko zwyżce cen tukru 
Ministrowie skarw, pr 
rolniic*wa otrzyraatt 
nte komitetu przyg 
wniosków, zdążających! 
nacji sytuacji przemysł 
w n t o e g o w Polsce, 

W maju r. 1927 odbędzie się 
Obrady komisji nad budtelem w Rzymie wielki międzynarodo

wy kongres rolniczy, w którym 
wezmą udział delegaci 30 państw 
świata. 

Inauguracyjne zebranie o two
rzy osobiście król włoski Na 

fzego 
Inter. 

nicz-
SOTd-

n^ cu-
•zeorw. 
detalu, 

smysłu t 
ratnlc-

(towania 
do sa-
cukro-

AStW 
e &pra-

w Eu-
Hłzowa^ 

Kapelusz kardynalski 
tHa nuncjusza papieskiego w Warszawie 

szawte, mgr.Laułl , tną 1 
nowany kardynatan. <" 

RZYM, 28J1 . Na zebraniu kon 
systorza papieskiego, w dniu 23 
grudnia nuncjusz papieski w War 

Zabójstwo, ciy samobólsfwo sztabowca W. k i Pllhoł 
Znaleziono go pod Paryżem w parku Fontainebleau z przestrzelona 
Pisma francuskie doniosły o 

niezwykle tajemniczej smJerci 
jednego z najwybitniejszych 
członków emigracji rosyjskiej w 
Paryżu 

gen. Monktewttza. 
Znajeziiono go przedwczoraj 

nad Tanem w parku Fontaine
bleau pod Paryżem bez tycia. 

Zmarły należał do rzędu naj
wybitniejszych oficerów sztabu 

Eks-kajzer Wilhelm ciężko chory 
BERLIN, 23.11. Biuro Wolffa 

dowfaduje się z pewnego źródła 
hodendersJclego, że eks-cesarz 
Wtlbehn poważnfe zachorował. 

!3ts-cesarz Wilhelm już w ub. 
tygodniu czuł się niedobrze, o-
becnre wskutek przeziebtenia 

Stan Jego zdrowia tak się pogor
szył, że nile może się poruszać, 
jwzyczem skarży się na sftne bó
le. NajbHżssBe otczenie eks-oesa-
rza Jest zaniooakojone stanem 
Jego zdrowia 

generalnego armjt eairskteJ.Przed 
wojną był naczelnikiem wydzia
łu wywiadowczego. W wojnie do 
mowej brał udział przeciwko wła 
dzy sowieckiej po stronie armii 
ochotniczych. Przez pewien czas 
był 

reprezentantem urn. Wrangła 
w Berlinie, lecz wteótce opuścił 
to stanowisko, ponieważ władze 
niemieckie posądzały go o sym
patię dla Franci . Potem osiedlił 
się w Paryżu, gdzie należał do 
sztabu w. ks. Mikołaja Mikołaje 
wteza, piastując w sztabie tym 
odpowiedzialne stanowiska. 

Zgon gen. Monkiewitza nastą
pił niespodziewanie. Policja fran
cuska przypuszczała pierwotnie 
t e ma do czynienia z aktem te-
roru komunistycznego, sklerowa 
nego przeciwko sztabowi monar-

Milionerka na szafocie 
ZAMORDOWAŁA SYNOWĄ, GDYŻ „...NIE MOGŁA JEJ ZNOSIĆ" 

Rozmowa \ ze zbrodniarką przez kraty 
więzienne 

Paryż w listopadzie. 
Wszedłem do białego pustego 

pokoju, przegrodzonego drewnia
ną kratą. Wprowadzi) mnie do roz
mównicy więziennej sławny psych
iatra Vidal, który przypuszczał, ie 
ta niezwykła wizyta mnie zainte
resuje. 

Na nasze spotkanie wyszedł 
ksiądz kapelan, człowiek stateczny, 
w starszym wieku. 

— Jakże sle ma chora? — spytał 
doktór. 

— Cztotn chora? — odpowie
dział posępnie kapelan. — Zdaniem 
moietn jest ona zupełnie zrówno
ważona.. 

— To niedobrze. Porozmawiam z 
irlą Jednak. 

— Czy mam odejść? — spyta
łem. 

— Niech pan siedzi, jak mysz pod 
miotłą — odpowiedział doktór — 
Ją z nią będę mówił po tamtej stro
nie kraty. 

Po chwHl poprzez drewniane 

sztachety zobaczyłem Jak dwu do 
iorców wprowadziło starszą, dość 
dostojną kobietę. Siadła spokojnie 
na krześle, zachowując się Jak na 
Wizycie. 
i — Pani Le!ebvre? — spytał do

któr. — Jak się pani czuj*., od 
chwili... od momentu... 
I — Pan chce,powledzieo — dopo

mogła mu poważna matrona — od 
ChwHl skazania mnie na śmierć?... 
Bardzo spokojnie, nad wyraz spo
kojnie. Odzyskałam apetyt 

— Więc była pani przedtem bar
dziej nerwowa? 

— Oh tak. Zwłaszcza przed zabi
ciem. Myśl. że syn mój przestaje 
powoli być mojem posłusznem 
dzieckiem, była dla mnie straszna, 
nieznośna. Synowa moja była tym 
okropnym wrogiem, który odbiera! 
mi syna. Ody zauważyłam, że sy
nowa moja zaszła w ciążę, zrozu
miałam, że Jot zwlekać nie należy. 
Kupiłam rewolwer . Odrazu mi 
ulżyło. 

P R Z B O L A ^ D 

f POMOWY $ 
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ZAWIERA MIEDZY INNFMI: 

SZCZEOÓŁOWY DHS SUKCESU 
HUCARZY LWOWSKICH WE WRO

CŁAWIU! 
OBSZERNE SPRAWOZDANIE Z ME
CZU POLOWA - WARTA W WAR-

SZAWIE. 
DALSZE OLOSY KRAKOWA W 

SPRAWIE UOI PIŁKARSKIEJ! 
OBFITY DZIAŁ SPRAWOZDAWCZY 
Z KRAJU I ZAORAlłlCY ORAZ PIER
WSZORZĘDNE ZDJĘCIA FOTOORA-

PICZIJIE, 

| — Czy przypuszczała pani, że pa
nią skażą na śmierć? 

Dama uśmiechnęła się łagodnie. 
— Oh nie. To, zdaje się, przecież 

pierwszy wypadek, że skazują ko
bietę na śmierć za zwykle prze
stępstwo. Ale mniejsza o to... Czyż 
nie najważniejsze, proszę pana, by 
czuć się spokojnie, móc Jeść i spać? 

— Lekarze, k tórzy panią badali, 
postawili diagnozę, według której 
jest pani zupełnie normalna 1 odpo
wiedzialna. 

— Tak jest 1 słusznie bardzo. 
— Jaki jest pan! majątek? 
— Według ostatniego inwenta

rza osobisty mój mająfek wynosi 
45 milionów franków, czyli mniej 
więcej cztery mlljony renty. 

— I kobieta, posiadająca taką sy
tuację morduje swą synowę, na zi
mno, z wyrachowaniem, naraża 
się na więzienie, na śmierć?... 

— Cóż to ma wspólnego z mająt
kiem. Ja jej nie mogłam znosić. Mu
siałam się jej pozbyć. 

Doktór Vidal pożegnał się z nią i 
wrócił do nas. 

— Słodka teściowa, co?...—rzekł 
uśmiechając się. 

— Czy uda się uratować jej gło
w ę ? — spytał kapelan. 

— Wątpię, — odparł doktór. — 
W każdym razie ciekawy wypa
dek. P ierwszy raz od niepamięt
nych czasfiw zetną kobietę 1 to, w 
dodatku, milionerkę. 

Henryk Korob-Kucharskl. 

SENATOR dr. ERNEST ADAM 
zmarł we Lwowie 

Ze Lwowa donoszą: Zmarł 
tu senator dr. Ernest Adam, prze
żywszy lat 59. 

Zmarły był jedną z najwybit
niejszych postaci w Małopolsce, 
trdzle położył duże zasługi na po 
tu oświaty narodowej 

S. p. Adanf.był posłem do Sei-
rmt ustawodawczego, a następne 
członkiem Senatu, gdzie na.leż,-t 
do Związku ludowo - narodowe 
go, 

p|erslq 
Jecz âsojegó-

łlczndMW, w 
śim%4 Jgen. 

mte-

chtetów rosyjskie! 
łowe zbadanie o! 
których nastąpi 
Monkiewitza, ustaliło, ż4lldo©em!ł 
on 

samoból\ 
Pobudki, które 

Monkiewitza do 
są znane, lecz, 
nie miały one cl 
siego. Przed kil 
mi zmuszony b; 
wiitz do opuszc 
zajmowanego w 
Mikołaja Mlkoła 
obecnie okazuje, 
wiadomił naczeln 
kiego księctai, g 
zamiarze popełni. 
stwa. 

Śledztwo w sprWte zriW0 •%en-
Monkiewitza jest w t o m 1 |'lecz 
szczegóły trzvmatne są w ścisłej 
tajemnicy. ] [[ ] 
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Się SJ 

rsie 8.! 
flary 
nej cet) 

dwóji 
nym ta 
| prywatne j nie-

notiwań o-
zędowęj. Zain-
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Bank 
••wko-
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Jencja 

WARSZAWA, 
Drobne tranza|ccje 

o których zrzadk; 
wierane są po 
Polski kupuje d 
we po niezmlenl 
i 8.95 (pojedynki 

Na rynku akc 
utrzymana: kurs: 
wiele odbiegaji 
statniej giełdy u 
teresowanle 1 obn 

PRYWATNE NI 
POŁUDN|OWE 

Metal* 
Rubel itoty 4.75, Dotar Spty 9t06, 

Font mt. zloty 43.68, Dolssj s 
8.48, Rubel srebrny 2.77, Sreflre; 
rosyjski 1.33. 

Dewlky 
Bortkt 2.14. BetaW (M V 

rMaidła (za 100) 360|fi0 " 
43.72, Pafyi (za 100) 32.50, 
100) 26.72, Szwajcarii i (ra 1' 
Wtedeń (za 100) 127.JO, Oslo 
232.75, Włochy (za 100) 37.20, 
nieć 39.00. 

DZIŚ W JM D/i > 
WARSZAWA. (Dłuinte Ml 
Oołłz. 15 — tomunkait 

gonią. 17 — program dta 
17.30 — Jswa-beoKl, godz. 
..SSwzymSca pocztowa" • Ki 
btetąca omówi dr. Jt, 
19 — odczyt "p. i. „Pitetwo p|pl: 
roewoiu dziejowym" wyg: 

H. MoSddd. aoćz. H.30 — 
rdrtkay, swdz. 19.« Rwmai 
1955 — odciyt p. t. „Archtti 
nesainsti 1 nowożytni" wyg; 
L. Niemojewskl. pocz. 20.30| 
cert wieczorowy. Mu tylca 1 

Retransmisja posiedtenla 
skłej w Warszawtcaci w spi 
nacji teatrów. 

BERLIN. (DruKOść fali 483,' 
Gmd*. 13 30 — dzwony z piai 

koścłofa, jrodz. 16.30 — kanc 
br. Steiner, goóz. 22.3p — 
tieozosa. 

PRAGA. (Długość f k 343MIJ 
Owte. II — poranek mi 

16.30 - krricert, Eod.z ?0 02 
muzyki popularnej, godz. 2 
cert. 

RZYM. (DIIKOŚĆ tali 422,6 
Oocte. 21 — kotionrt ^okatm 

mcn'ta4ny\ x 

WIEDEŃ. (DfcKBic fa« 517 
Oodz. 16 15 — koncert, godi 

koncert lekkie) muzyH. , 
WROCŁAW. (Dtugiisc fafi 
Oodz, 16 — koncers, 

temcert tortepramowyfti*wi 
SNdz. 20 — koncert, 

WOra.). 
arczy, 

„,, godz, 

wd^ńcje 
wfckl, g. 

r#e1-
wte sa^ 

m.>.! 
IJałitego 

^onctjł fc^peli 
—'• rykaj ta

l i MjCCTt 

kstru 



Poczwórny lynch - przez pomyłkę 
Spalenie czterech murzynów 

Straszna zbrodnia 
1 x „v h okrutny zwyczaj sa-

moh.iJ.-w, po/ostały w Atncry-
w , f t f.is. i w d/.iikteli skwatorów, 

l i t " '» 

i tl/iM.tj tiociiłunła nicwln 
rv. ułówi»k> spośród mu-

IC 

rozjuszonych Amerykan w Texasle 
raynów, którzy są ciągle pogar
dzani i zrfettajwkteenl przez lu
dność białą. 

Niedawno w stanie Tejcas za
bito chłopca nazwtektem Walla-
cc Onowdwr. 

Mordercy nie zmalezlono, ale 
wkrótce po zabójstwie gruchnę
ła wieść, że sprawcą jest jakiś 
negr. 

Wywołało to slhłe wyburzenie 
wśród całej ludności Malej, któ
ra zapałała żądzą zemsty na mu 
rzynach. 

Na chybtf trafił wyhra.no chat
kę w dzielnicy murzyńskiej i j 
lxxi pa lano, a następnie przez nie 
tistatmc ostrzeliwanie drzwi i o-
kien uniemożliwiono ratunek 
mieszkańcom. 

Kiedv ch..t,i spaliła się do 
s/c/ętnic, znaleziono w zglisz
czach cztery ciała: trzech mu
rzynów i jednej murzynki. Tro
je Indii siwlUo sic żywcem. Je
den mężczyzna zginął od kul, 
ciało jego było podalurawione, 
jak si to. 

'Nazajutrz wyki -to prawd zi 

SKarb w brzuchu 
Buddhy 

Sensacyjne odkrycia 
w muzeum 

Dyrektor muzeum wschodnie-
P> w Biłdapes/tie zauważył na 
jodimn /. poMtfów Bite hy taje
mnicza w « 

Zdziwiony 
iptK\it somlę 
W t» 'ii hi. '• 

uę. 
lem odkryciem 
i pi -ekoiial się, 

ta
li 

iskicgo znaj 
irb. 

r.is'i>r "»• • jeiine rozcięto i 
»i-v[o1 ik,iM-i staiych zło-

iii >n< i, i-|),i(t/oi)ycli san-
•kicml napisami. 
V? pion ęd/y znakłowałv 

•w \ .j 
41 li 
Sk I V 

1*1 
•się w hrrikhn Bnddhv klemolY 
jako to: srm>iravdv, szafiry i pe
rły 

Znaleziony skarb przedstawia wego mordercę. Był nim brat za 
wartość liK) tysięcy dolarów. I bitego, cz łowh* Mały. 

U 
Kuchnia króla Montetumy 

Smakołyk/rasy, która wyg w^ła 
Tajemnica Jadłospisu azteckie jo 

Badania nad kulturą starodalw 
nych Azteków, których wymdr-
dowall konkwistadorzy hiszpań
scy odsłaniają tajemnice życia I 
kultury tego szlachetnego naro
du mędrców, artystów i patrio
tów. 

Niedawno znowu odczytano 
kilka pomników dawnego piś
miennictwa azteckiego, między 
któreml znajduje się opis uczty 
na dworze króla Monteztmiy. 

Starodawni Meksykańezyty 
nie objadali się 1 znali wykwint 
kuchni. Na pierwsze danie poda
no Kościom: „piramidę słodkie
go mięsa ptaków, hodowanych 
w klatkach", no tej potrawie na
stąpiła przekąska w postaci „ry
by bez ości" w czerwonym kolo
rze. 

Było to dzieło wielkiego ku
charza - artysty, który umiał 
przygotowywać „pieczenie błę
kitne, białe i złote", a owocom 
nadawał smak niewypowiedzia
nych rozkoszy i upojeń. 

Goście króla Montezumy pili 
wcale smaczne napoje, skoro 
porządzano je z wina, anana-

ąpecjalrf 

Ol 

e W temat sów I „trzciny < i 
celowi hodowatie 

W czasie uc^ty obctyritzjpwalo 
milczenie. 

Nawet król 
wypowiedzieć 
życic smakować 
«ię inną czynności: 

me (Ą 
stówa, 
ć I nic 

ą. 

EKSMITOWANY 
podpalił 

i zginął 
Tragedie ir 

/ferywają się nit 
'jeez nękaią ca 
śri)drko%ci. 

Nietakt Airtc 
techno z ( i r r . 
<> lii ( " . / k a l l e i 

mieszkanie 
ognia 

W u srdjc ^yprowldzk 
ws/ystk e me 
knąw./.y szcztl 
podłożył og.eń. 
stanął w płom, 

l*«. aga^ZCUl 
no zaęsfNie i 
nego lokatora. 

Kobieta, która nie lubi, 'lei, nie kobieta, lecz chłopczyca, 
Niech cle. złośliwiec m to chlasta: 
Jeśli mię postać twa zachwyca, 
Na resztę gwiidie, no 1 basta! 

Młe) tyłko wdzięk t buziak gładki, 
A strój, to fraszka Jest prawdziwa: 
Wszak wszystko Jedno w Jakie szma*l 
Zabawka przystrojona bywał 

.DUSZA W UCHU 
Muszli uszna tako wyraz charakteru 

i usposobienia 
Znakomity fizjognomista Emil 

Peters w srwojem ostatniem dzte 
le zastanawia się nad stosun
kiem ucha cziowiekado jego cha
rakteru. 

Według ndego silnie zbudowa
ne ucho o dobrze rozwiniętej mu
szli mają ludzie energiczni, prak
tyczni. 

Gruba !. mięsista mięka część 
ucha świadczy o skłonnościach 
do rozkoszy zimysłowyych. 

Ucho wielkie, niezgrabne ce
chuje Judea o wrodzonyym braku 
taktu. Ucho wąakłe, meco wy
dłużone wskazuje na umysł ruch
liwy i niespokojny. 

Nieco szersze, pośrodku ładnie 
uformowane ucho świadczy, o ró 
wnym, spokojnym charakterze. 

Delikatny rąbek ucha mówi o 
subtelnej duszy. Mocno zaokrą
glona muszia spotyka-się u ludzi 
niezależnych, a jeżeH brzeg jej 
jest zgrubiały, znać, ze stanow

czość przerodziła się w upór. 
Drobne, ściśle do caasald przy 

legające ucho mają ludzie wsty-
diiwi, bojaźlrwi. 

Niema ?ui wątpliwoid 
że Garbaldl byt szpiegiem 

PARYŻ. 22. 11. W ratesztonki 
Garibaldiego w Nicei dokonano 
ponownie rewizji, podczas k*6rej 
znaleziiono trzy fety, z których 
wynika ponad wszelką wątpli
wość, tt Garibaldi utazymywał 
kontakt z Zam>banim. , 

Powrót kapitałów 
z zagranicy 

uratował franka 
PARYŻ. 22. 11. Zwyżka fran

ka spowodowana jest częściowo 
powrotem kapłtatów francus
kich, które w okresie inftacjijiry-
emigrowały zagranicę. . • 
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Woda zalała nawet plac św. Marka w Wenecji. 
mieście nie brakuje gondoH. 

w tenj 

Benzyna ż węgla POZA NAMI NIEMA INNYCH LUDZI WE WSZECHŚWIECIE 
Z mlljona gwiazd Jedna Jest tylko siedliskiem ludzi i bogów --

to nasza ziemia 

prof. Bcrsius z Hndelbereu na konfe
rencji wesrtowei w Pittsburttu zaprodu-
kfl^at nowy s-posób wydobywania płyn 
pego materiału opalonego z węgla. 
Z I0OO klR. werfa wycldbywa on- 150 
I JOg. benzyny 1 200 Idg. oleju' 

Paryż , w listopadzie. 
Noc Jjyła wyiskrzona gwiazda 

mi. Na kMka chwil zapomniałem 
0 polityce i o drożyźnie, siedząc 
pod wielką, wirującą kopułą pa
ryskiego obserwatorium. Od cza 

,su do czasu, tak jak się sięga po 
papierosa, zaglądałem w otwór 
teleskopu. Dobrze jest, czasem, 
spojrzeć w niebo. Stary mój 
przyjaciel, astronom Karol Nord-

.mann udzielał mi ze słodkim u-
śmiechem wyjaśnień. 

— Jakżeż — spytałem się — 
zakończyły, się wasze rozmowy 

z mieszkańcami Marsa? 
Wszak mieliście skwapliwie sko 

1 rzystać ^chwili , kiedy Mars znaj 
'duje się najbliżej naszej biednej 
Ziemi...? 

Nordmann machnął ręką lek
ceważąco. 

— Nie dało to^fc — rzekł — ł 
wiesz do jakiego dziś nauka do-

fedno z nairzadszych stworzeń 

chodzi przekonania? 
— Że na Marsie niema ludzi? 
— To jeszcze głupstwo; ale 

że nigdzie wogóle w całym bez
miernym wszechświecie 

niema ludzi, 
to jest istot, że tak powiem, pier
wszej klasy, zbliżonych do nas. 

— Cóż w tern zdumiewające
go? 

— Niesłychanie zdumiewają
ce, gdyż nasza skromna kuBca 
ziemska odzyskuje w ten sposób 
główną rolę we wszechświecie, 
role wyznaczoną jej przez bl-
blję, z której jednak nauka ją 0-
darła. Teraz możesz śmiało za
drzeć nosa do góry; zobaczysz 
miljony gwiazd, ale się wcale nie 
przejmuj. Te planety, słońca I 
komety 

to wszystko dla nas, 
na naszych usługach, gdyż tylko 
na naszej planecie są ludzie, któ
rzy myślą, wierzą i kochają.^ 

— Ale skąd to przypuszcze
nie? Jakież dowody, że Jesteś
my istotnie królami wszechświa
tu? A może tu lub tam znajdują 
się ludzie, nadludzie, sto razy od 

nas więksi, tysiąc razy mądrzej
si? 

— Nie. Badania spektrosko
powe atmosfer planetarnych, a-
naliza spadających meteorów, 
wskazują, że tylko u nas ześrod-
kowane zostały potrzebne wa
runki do rozwoju 

najwyższego typa 
biologicznego: człowieka! Gdyż 
oczywiście prawa fizyko-chemi
czne są takie same u nas, jak na 
księżycu, albo o głupie kilkaset 
miljonów kilometrów dalej. Po
za tem analiza meteorów dowo
dzi, że ziemia nasza, w porów
naniu do kręcących się po niebie 
ś- iafów, jest 

młodziutkim benjamłnklem, 
jeszcze geologicznie nie rozwi
niętym. Zasadniczo zatem ki
dzie z Marsa powkmfby być o 
jakie miijan lat od nas mądrzejsi. 
Wyobrażasz sobie, co by to by
ło? Wszak my mamy ty&o 
sześć tysięcy lat cywilizacji, a 
posiadamy radjo i aeroplany. 
Zważ, że przy naszej skromnej 
cywilizacji obserwatorium, w są
siedztwie Bostonu, buduje sy

stem świetlny, który przyprawi 
kuli ziemskiej coś w rodzaju ko-
meciego ogona, oczywiście wi
docznego tylko skądciś tam z za 
światu... Robi to dla 

wszechświatowe] sygnalizacji. 
Czyż można sądzić, że ludzie z 

miljonoletnią cywilizacją nie zna
leźliby jeszcze sposobu, by nam 
powiedzieć: 

dzień dobry? 
Nie, ludzi nigdzie niema. Z mil

iarda gwiazd jest tylko jedna wy 
brana jako 

siedlisko ludzi I bogów. 
To nasza ziemia. 

— Bardzo się cieszę. I czuję 
się nawet cokolwiek dumny. 

Henryk Korab-Kncharskl. 

GILOTYNA W AMERYCE 
nie naruszy elektrycznegc*rzesła 

/ straszyć będzie mmo 
ze sceny 

Pani Cecytja Sorei a r t y s t a 
komedii francuskiej, wybiera słę 
na tournee ar*vsryca«e po Ame
ryce, podczas którego będzie gra 
ła w sztuce „Kochanka królew
ska" fłówną rolę słynnej patu' nteły garnłtur mebM w styłu o-

" W H mmmsim, <*%** m* gramów znajduje * 

)ubatry w osta*nta akcie pod 
Matma. Obecnie to 1 n o * 2 j 2 £ 5 * fc^fc, - t e w «« 

n y d f łeaftstycznych efektach. 
Pafti Sorei, chcąc oddziałać na 
własełwy im : nyst sensacji, za
biera z sobą ntetvtko oryginalne 
łoże królewsklej faworyty, wspa 

siemnastego wleką j i e I gUoty-1 
nę która na afiszach rektafno-
wych, *mni$e p rwd naoBWk||einJ 
a ^ t o m j t e j artystkł, J * 5 " — ' ^ 

; 

FabOjk^ • UftWMOle, której wielka konstrukcje żelaaną i 

http://wyhra.no
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Środa 24 li^tbpajdfl. 1326 r.  

KONIAKI 
V. 5 0 P. 

JubittuSiowy — Rls. SplcWt 
Winiak MWirinal — Wintaki mieszane 

WÓDKI-U KI 
.Stołowa —Starka - Żytnu 

banan — Mordowke 
•*l G r a n d C M L ' n a l - f 

" f S ^ A D Y ^ R Z E M y S Ł Ó W E WIHKELHAUStNTTOW. AKC STAROGARD - POMORZE , ZA t . iG*t>. 
Q « n e r a l n » P r x « d « t « w l o | » l 8 t w o i Fm. H . P o d k o m o r s k l I S - k a , W a r s z a w a , N o w y - Ś w i a t a. • 
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REZOLUCJA WIECU , 

sprawie szkolnictwa powszechnego. 
Wobec ukarania się nieścisłej 

wlnd'»»«* l ' i w Nr. 327 z dnia 
2,% lim „Dziennika Bia ostockte-
gO*\ w sprawozdaniu o wi^cu w 
spranie szkolnictwa, ze „zebrani 
n» wiecu iadnych rezolucyl nie 
powinęli", nlmV|szem komuniku
jemy, i i zebrani uchwalili jedno
g ł o ś n e rorolucH" następujące. 

,,lj>o Pana Vlceprem|era i Ml-
ntitija Oiwlaty Kazlmierja Bartla 
w Warszawla, 

Wiec rodzicielski, odbyty dnia 
81' listopada 1926 r. stwierdza: 
1) i uwagi na to, i ł odrodzenie 
gospodarcze , polityczne, oświato
we I kulturalne państwa zależy 
od stopnia oświaty powszechnej 
całago spoler reńs twa — wvra ia 
glębjokle przekonanie, że nadzieje 
tego! społeczeństwa, oczekujące
go zasadniczej reformy szkolntc-
twaJ—nie będą zawlądzione. 

Wiec stwierdza, ze reforma u-
łtrolu szkolnego winna być roz
poczęta natychmiast, by utwier

dzić w Polsce przynajmniej 7-mlo 
klasową szkołę powszechną, obo-
wiąruiącą wszystkie dzieci w wie
ku szkolnym oraz 5-cio letnią 
szkolę średnią I szkoły zawodowe. 

Realizowanie takiej reformy, 
dającej w wyniku poważne o-
szczędności dla skarbu państwa 
i podnoszącej w wysokim stopniu 
poziom kultury mas ludowych • 
winno być podjęte natychmiast" 

„Do Pana Prezydenta m. Bia
łegostoku, Rady Miejskiej i Rady 
Szkolnej Powiatowej. 

I. Wiec rodzicielski, odbyty 
w dn. 21.XI.26 r. stwierdza, ze 
liczba sal szkolnych w stosunku 
do liczby uczęszczających d z i ą c 
jest s tanowczo zamała, wobec 
czego domaga się jaknajszybsze-
go złagodzenia istniejącego k r y 
zyiu przez natychmiastowe przy
stąpienie do wznoszenia nowych 
budynków szkolnych i przebu
dowy juz istniejących. 

II. Stwierdzając zgubne skut

ki nauki popołudniowej pod 
względem wychowawczym I fi
zycznym, wlec domaga się kate
gorycznie przeniesienia nauki po
południowej na naukę poranną, 
jednak bez dalszego obciążania 
liczbą dzieci ju t istniejących aal 
szkolnych'1 

S p r a w o z d a n i e 
poselskie 

Dnia 21 -go l istopada r. b . w 
Doltstowie odbył się wlec stron
nictwa Ch. D., na ktdrym poseł 
dr. Tadeusz Dymowskl omńwlł 
sytuację polityczną i gospodar
czą kraju, oraz s tosunek swego 
s t ronnictwa do Marszałka Pił
sudskiego. P rzemówien ie posła 
Dymowsklego było u t rzymane w 
tonie przychylnym dla obec . rządu. 

Ofiara polowanl 

Dnia 22-go l istopada r. b zmar ł 

CISZEK BlilŃS 
Kierownik Bibl joteki Mie jsk ie j 

w wieku lat 76. 

Ekłportacja zwłok do kościoła Farnego nastąpi 24-go 
o godz 5 wieczór. Pogrzeg we czwartek o godz. 10 

b . m. 
rano. 

1814 

Zwierzę W ludzkiej postaci 
Dnia 19 bm. zgłosiła się na 

posterunek policji państwowej w 
Zielonej Marjanna Sobiecka, 
mieszkanka wsi Olmonty i za
meldowała, te w dniu 24 ub. m. 

. około godz. 11 powracając z m. 
Białegostoku do domu przez las 

Dnia 18-go bm. powracający 
z polowania furmanką Leonard 
Korycki, mieszkaniec majątku 
Hruska, dojeżdżając do miejsca 
zamieszkania , zeskoczył z fur
manki tak nieszczęśl iwie, i i trzy

m a n a przezeń nabita strzelba, 
nienależycie v ubezpieczana, wy
strzeliła. ! 

Cały ładunek trafił w głowę 
p o w o d u j ą ) natychmiastową 
śmierć . 

Rodzinie zmar łego 

ś . p. F r a n c i s z k a 

G L I Ń S K I E G O 
jednego * założycieli i współpracowników „D z i e n n i k a " 
składają wykazy współczucia 

Redakcja i Administracja 
. Dziennika Hia tostockiego". 

Kara za awanturę |ijja<jk| 
Dnia 19-go listopada r b . Sę 

dzia Sądu Okręgowego J. Dwo-
rakowsni rozpoznawał w trybie 
uproszczonym sprawę mieszkań
ców Białegostoku Jana Czernika, 
lat 23 , Juljana Chrzana, lat 20 
i Józefa Biafobokiego, lat 22, 
osk. z art. 142 KK , o to, ze dn. 
23 sierpnia 1925 r. w ogrodzie 
miejskim oskarżony Czernik bę
dąc piianym, uderzał jakiegoś 
Izraelitę, na krzyk którego nad
biegł posterunkowy Klessa I za 
trzymał awanturnika, ponieważ 
nie posiadał dowodu osobis tego . 
Czernik jednak nie chciał iść do 
komisarjatu i stawiał post czyn
ny opór, co widząc st. przodow
nik A Zyikowski, pośpieszy! 
post. Klessie z. pomocą, a kole
dzy Czernika stanęli w obronie 
tegoż. Wywiązała się szarpanina 
w czasie której policjanci zostali 
tak poturbowani , iż gdyby nie 
p o m o c j w z c z e 2-ch innych po-
i i c j a n t ó w / \ b y l i b y skapitulowali . 
Gdy C z e r n i k \ został jednak po
prowadzony, pozostal i oskarżeni 
t j . Chrzan, Białoboki I 3 innych, 
którZy w tej sprawie zostali wy
łączeni, ponieważ znajdują się 

obecnie w «,i>jsku 
policję kamier 

P. podproki 
sił o "iurowy 
sądni prosili 
Wszyscy trzej 
skazani na 
zienia każdy 
czasu z ło ieni i 

Nie patrząc na 

dziś w 
po raz ostatni 

Księż 

MłćA 

aml. 
rator 

^ y m i a r 
o un 

(ido 

wielkie 

,Ap>l l 

l 

aataNowj 

\ | 'o!l 
tary, : Pod. 
;wlnni<~,i 

podst Ini posiali 
Iesiąc v-ic. 
z towlni do 

kaucji po KKt >\. 

)OWB( 

O * 

y n i e 

na 
Ddańka 

(Madame 
I lus tcac ja m u z y c z n a k ;zko 

cyjne) o r k i e s t r y 

D. tiurwi 

R u c h n a f a b r y c e t y t o n i e 

W s p o m n i e n i e p o ś m i e r t n e 

dojlidzki, na d rodze prowadzącej 
do wsi, w odległości '/a ki lome
tra, została zatrzymana przez 
nieznanego osobnfka, który usi
łował ją zgwałcić. Sobiecka wyr
wała się przemocą, napastnik zaś [ sługi położył dla podtrzymywania 
wobec jej krzyku zbiegł. i polskości pod z a b o r e m rosyjskim. 

Wilno... rok 1850. Wśród na
strojów przed powstaniowych w 
burzliwej a tmosferze wypadków 
przedstyczniowych, w rodzinie 
l i terata , autora Bajana Polskiego, 
ujrzał świat ło dz ienne , a z każ
dym rokiem poznawał lepiej 
świat ło ducha polskiego i wcie-
lał w czyn myśl polską wszędzie , 
gdz ie losy burzfiwe przebywać 
Mu kazały 

Sp. Franciszek Gliński od sze 
regu lat pracował na gruncie 
Białegostoku, zdobywając szacu
nek i uznanie. 

Niezmordowany w pracy spo
łecznej i oświatowej wielkie za-

Ostatnio śp. Gliński zajmował 
stanowisko kierownika bibljoteki 
miejskiej, był jej twórcą nie jako 
i pracował z oddan i em i zami
łowan iem do chwili zgonu—mi
m o już podesz łego w i e k u . j j m a r ł 
dnia 22 l is topada rb . po długiej , 
bo przeszło dwumies ięczne j c h o 
rob ie . -

Społeczeńs two białostockie stra
ciło w ś. p. Glińskim prawego 
obywatela i patr jotę . Zgon ten 
okrywa żałobą i „Dziennik Bia
łos tocki" , k tórego zmarły był 
jednym z założycieli i pierwszych 
pracowników. 

Wiele też prac w „Dzienn iku" 
zostało jako spuścizna l i teracka 
po śp . Glińskim. 

Od 1 -go grudnia w fabryce ty
toniowej w Białymstoku, robota 
będzie się odbywała nie 5, lecz 
6 razy w tygodniu, ponieważ 
zwiększył się popyt ina papierosy. 

Przy tej sposobności 
my, że gatunki Rex 
cej już nie s,| w y r a l l a n e 
dukcja 
czeniu . 

Bale u jes 

N a p a d r a b u n k o w y 
Dnia 22-go bm. około godziny 

20-ej na powracającego do domu 
z żoną mieszkańca wsi Czaje-
Wólka, gm. Rutka, Stanis ława 
Składowskiego, napad ło 4 nie
uzbrojonych osobników, którzy 
wedle zeznania wymienionego 
zrabowali t o n i e jego 50 złotych 

gotówką, podzem 
pastnikach Ss ł adow 
nać dwóch rpieszka] 
dzinnej . 

H w i ę c l i ł w i n i 
Dochodzenia w sprawie ujaw

nionego w dniu 19-go b m. za
machu na pociąg na linji Suwał-
ki-Raciszki, wskazują na ślady 
ąkcjl dywersyjnej , idącej z Litwy 
Kowieńskiej, która 'w ostatnich 
czasach wykazuje silny wzrost . 

W I E L K A 
P A R A D A 

i. I ' 

Gigantyczne 
arcydzieło 
sztuki i 
techniki 

filmowe) u 
tle 
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Dr. L. Kryński 
• * • • ' • ' '•>*»» ą fcw-trsowa 
i ł t r r o«-, %, vu#««a uf u , „ 
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Monumentalny 

Specja lna i lustracja muzyczna symfonicznej Orkiestry 
pod batutą D. GURWICZA. 

130 0 3 0 

, o - , Początek 6 

Księżna Gdańsk 
G l o r i a S W A N S O 

)̂ w. 

( M a d a m e San-Gene) 
ramnt w t2-stu aktach na tl» rewolucji francuskiej 

Jf Modern" 
Dziś p r e m i e r a . zr= 

Początek o godz. 6źł 

R 0 h i f i t V n ' e d ° P r o w a d " i c ' e męż- U 0 7 n 7 U i n i ufaj 
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D z i ś p r e m j e r a . 
822, 1022 w . 
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"Aielki dra 

c ie kobie tom, 
re kochacie!!! 

Te słowa są myślą przewodnią arcydzieła filmowego 

Zazdrość 
t towarzyski w 10-ciu aktach, zaczerpnięty z kroniki n iepo

rozumień i tragedji małżeńskich . 
W ro lach g ł ó w n y c h : V 

Lya de Putti 
Werner Krauss 

Georg Aleksander 
Kolosalna wystawa. 

Muzyka. Zespó ł koncertowy 

/• Koncertowa gra. 
po4 batutą S. Pomeranca 

W I E L K A N I E S P O D Z I A N K A ! 
Raz w życiul Korzystajcie z 

okazji! Tak drogie i pożądane w 
dzisejszym r zasK kamgarny. bosto
ny, welury na ubrania męskie i dam
skie, ploifM. bieliznę, kołdry walowf 
i inne wartościowe przedmioty mo
żecie u nas otrzymać zupełnie bez
płatnie Niema zadneqo ryzvka Nie
powodzenie wykluczone. Prosimy na
desłać w liście dokładny adres, ot a/ 
załączyć 3znacz*k pocztowy, na co 
otrzyma WP. szczegółowy prospekt. 
Łódzki ^Eksport Włókienniczy, Ł ó d i 
7 . Skrzynka pocztowa 361 12(6 

Ogłoszenia drobna 

PEWNA LOKATA! 
Pod weksle zabezpieczone hi
potecznie potrzebuję gotówki 
Oferty pod „Tysiące" w admi

nistracji 1215 

Zgubiono książką 
wojskową, wyd. 

w m. Sokółce przez 
P K U na imię 
Bolesława Krutuia 
trocz. 1897). p> ży
tem zgub ono 2 za
świadczenia na wy
robienie dowodu ,o-
soblstego wvd. przez 
gminę t P P P. w 
Korycinie, /arr. we 
v>s\ Wyłulki , pow. 
Sokolskiego, gm. 
Ko.yun . 1208 

O b w i e s z 
Sąd Okręgowy w 

Ijako Rejestrewy, o! 
do rejestru landloA 
wciągnięte tostały 

dodatke we zgfl : 

W dniu 11 paździentiika 
tC j jg dalszy) 

Pod Nr. 2!>66. „5 klep 
czy—Domini ta Karjiowicz 

San 

:za, 

Oene) 
i ku r 

pod f batutą 

1 

**fJ 
a nacza-

wię. 
a p ro
li koń-

iegli. 
ki 

W na-
'fł poz-

ców wsi ro 

z e n u 
Białymstoku! 
wieszcza, iżT 
:go działu Aj 
nastę 

sze 

orstwajpostałi zmie-
brzmi 
<arjo-

ulica 
Do. 

iia » 
Grun 

m a przedsiębl 
nioną i obecnie naz, ta jej 
„Masarnia — Don nika 
wicz", siedzi aa: B i ł y s t o k 
Lipowa Nr. !!7, właiciciel l 
minika Karpowicz, z tmiesz 
Białymstoku, przy ulicy 
waldzkiej pod Nr.1 1 

Pod Nr. (5233J LSk. 
żywczyi — iA\ób T y l i c k i 
przedsiębiors twa zo; ała ł i 
ną i obecn ie nazw.i jejf 
„bp rzedaż niaterjał!w biuiSowla-
nych — Jak<b Tykocki"J i l a śc i 
ciel Jakób f ikocki , , zarrleszkaly 
w m. Goniądzu p c v i a t i | 
s tockiego 

W dniu 13 pjaździeri lika 1 

D r . J . W a l e w s k i 
Chernby weneryczne s h o w i ntDCi'!pJcit*we 
N a 4 w t c t l . U m r ą k w a r c o w a 

ul . SienKłewicza 14, m. 3 |II piętro) 
Rano od s d " " i od ł ilo • w, kobiety 01J 4-s 
po poi. W nwdifeSę • d H-ej do i-szej po pof 

E . L . G O L D B E R G 
LEKARZ-DENTYSTA 

B i a ł y s t o k . S i e n k i e w i c z a 34—2 
(rńg. Nadrzecznej), telefon 7 67, 

GINY O 0 Ł O M E Ń f?S£ " " " i ' 0 0 " ' J A N K W M - J * . d o d o m u ^ - Z ł 5 , - zamiejscowa wraz 
t ^ « S ' J l t « " ł ,™ U l m f«w>y - t t e r o k o t ó , * , « % redakc. w tekście na 4 s, 

W w T t n U " l S L « t * r i ą w * ? Pro0f,W d r o i * . * • « • « * » » d f " k ° # ' ° * « " Administracja nie o d p ^ i a a a prywatnych I .froteezBych w IgoBlce pod l ęg , ! , p p l . ^ , U M > d ^ „ „ ^ dVuszpaltowy. 

Redaktor i wydawca: Antoni Lubklewlcz. — 

Czytajcie „Dziennik"! 

Zo^tawicno w m. 
B J M I S ftires u 

Konsula Polskiego. 
książkę wois*ową, 
wyd, w Bia'ymsto-
ku prze? P.K U. na 
Imię ftbrama Łop-
szyna (:ocz. 1898), 
zam. przy ul Brart-
skiej Ni 7 U 1 2 

P ianino do sprze
dania w bardzo 

dobrym stanie Ko
le jowa ' / * 16 m, 1 

1210 

Reklama 
rozwi ja 

przemysł 

Pod Nr. 2(654. 
zajazd—[Fajwel |D i wid L i 

Firma przeilsięhjlo sta «z 
zmienioną i obecnie n l z , 
brzmi: „Zaja id i ht bac'JUn 
Chaja L e w i n ' , włalśt. cielkJCheua 
Lewin, zamieszkała v Białyn.stip^ 
ku, przy 
Nr. 3 . 

Ifcy 

W dniu 27 października 

Pod Nr. 3-129. 
spożywczy — Dora 
Przedsiębiors two 
dowane. 

(P-

Dr. M.Kac 
clmrnby wumrycz 

Przyjmuje od jodzi 
i od 4-ej do 

Białystok, Ki l ińskiego 

Ą 
<if. 

l e rbac ia rn ia 

pująci 

» 2 6 

pożyw-
Fir-

spo-
Firma 

rrlienio-
jrzmi: 

Ijiało-

)26 

win 
ostała 
Ma ie) 

D r . M . S z i 
Choroby uszu, n o i a 

przeprowadził sfę 
na ul . Sienkiewicza 

(nfcprzecl 

z przesyłką-—Zł. 5 gr. 50, — zagraniczna Zł. 9. 
stronie - 50 groszy, zwyczajna połowa szpalty r e d a k c — # ) groszy, d robne za wyraz 15 groszy. 

Na zasadzie uchwał Zjazdu Prasy Prowincjonalnej, wszystkie kc munjk. 

Drukarnia MISZ0N0ZN1KA, Białystok, Llptiwa 

http://21.XI.26

